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— Pam iątka W n ie b o w z ię c ia  N. MARJl PĄNNY, 
jako Święto Uroczyste całego Katolickiego świata, 
obchodzoną była solennie przez Nabożeństwa O dpu­
stowe w kilku niżej wymienionych Kościołach, a nad­
to w"dniu tym święcone były zioła i kłosy tegoro­
cznych zbiorów. Ziół i kłosów dostarczyli nam wło­
ścianie sąsiednich wiosek, a poświęcone z świeżą 1 
aromatyczną wonią wiązanki, unosili do swych s ie ­
dzib mieszkańcy, aby je po za obrazami Świętych, 
jako religijną pamiątkę, do roku przyszłego zacho­
wać.— W Kościele po-Bernardyńskim, Summę cele­
brował JX. W ątorski, Kazanie miał JX. Czepulewicz, 
Reformat; licznie zebrani amatorowie pod przewo­
dnictwem P. Chwaliboga, odśpiewali Oratorjum Ka­
rola Kurpińskiego, Modlitwę solo bas Złotaszews le- 
go, i Cantique de Noel, Adolfa Adama solo tenor.
W Kościele PP. Sakramentek, pod czas Summy cele­
browanej przez JX. Dietrich, Kanonika Metropoli­
talnego, artyści i amatorowie odśpiewali Mszę \  ogta, 
i duet Mercadantego; P. Markowski zaś, b. Artysta 
Opery, odśpiewał silnym basowym głosem Modlitwę 
do MATKI BOZKIEJ, Złotaszewskiego.— W Koście­
le po Dominikańskim, Wotywę odprawił JX. Cieślew- 
ski, słowo B o ż e  wygłosił sędziwy starzec JX. D ą­
browski, Dominikami]. — W kościele po-Augustjań- 
skim, Wotywę odprawił JX. Ilabielski, W ikarjusz 
przy Kościele Ś. J a n a ,  Summę celebrował JX. Rzadki, 
Augustjanin, zaś JX. Frankowski, Unita, siejąc mię­
dzy słuchaczy słowo zbawczej nauki wypowiedział 
Kazanie.— W Kościele po Karmelickim na Krakow:- 
Przedmieściu, JX. Domański, bawiący tu  czasowo 
W ikarjusz z Gąbina, odprawił ranną Wotywę, JX. 
Dudrewicz, celebrował Summę, a pełne nam aszcze­
nia i do łez wzruszające Kazanie wymownie wygło­
sił JX. Eufrozyn, Kapucyn.— Do licznych ozdób K a­
tedralnego Kościoła Śgo J a n a ,  przybyło obecnie 12 
wspaniałych brązowych ściennych świeczników, za- 
cheuszkami zwanych, które z zamówienia dostojnej 
Kapituły artystycznie wykonane zostały w fabryce wy­
robów brązowniczych P. Fileborna. _

—  D y r e k c j a  G ł ó w n a  T o w a r z y s t w a  K r e d y t o w e g o  Z i e m ­
s k i e g o . —  W  d n iu  9  (21) b . m . o  g o d z in ie  1 1 -e j z  ran a  
w W a r sz a w ie  w  G m achu  W ła d z  T o w a rz y stw a  K red y to w eg o  
Z ie m sk ie g o  p rzy  u licy  M a zo w ieck ie j, n a  p u b liczn e m  p o s ie ­
d z e n iu  ty c h ż e  W ła d z , D y rek cja  G łó w n a  T o w a rzy stw a  K r e ­
d y to w eg o  Z ie m sk ie g o , zd aw ać b ę d z ie  sp ra w ę  z  czy n n o śc i  
s w y c h , w u p ły n io n y m  l -m p ó łr o c z u  i8 S 5  r, d o k o n a n y ch . W stę p  
p u b licz n o śc i na  p o s ie d z en ie  j e s t  d ozw olon y . —  p .  o . P r e z e s a ,  
J e n e r a ł-L e j tn a n t  Gec z e w i e z . _____________ (D . W a r .)

— Onegdaj JW . Hrabia Namiestnik raczył znajdo­
wać się w obozie na Bielanach, z powodu uroczyste­
go obchodu pułkowego święta, moskiewskiego grena- 
djerskiego pułku. JW. H rabia przytomnym był na 
nabożeństwie, po skończeniu którego raczył wznieść 
z żołnierzami pospołu, toast za zdrowie Jego Cesar­

skiej Mości i za pomyślność pułku. Następnie, pod na­
miotem rozpiętym w lasku Bielańskim JW. H rabia 
raczył przyjąć śniadanie ofiarowane przez dowódcę 
pułku.   (D. War.)

—1 Petersburg , 11 Sierpnia. Nowa konwencja po­
cztowa i telegraficzna Rusko-Niemiecka podpisaną zo­
sta ła  9go b. m. przez Tajnego Radcę Tołstoja, zarzą­
dzającego pocztami i telegrafami w Rosji z jednej, 
a pełnomocnika pruskiego z drugiej strony. (D. War.)

— Wczoraj przyjechali do Warszawy: Komendant 
Miasta Warszawy, Jenerał-L ejtnant Xiążę Bebutów, 
z zagranicy; Jenerał Majorowie: Garder, z Wierzboło- 
wa; Wąsowicz, z Petersburga; Rozwadowski, z Nowo- 
georgiewska; Rzeczywisty Tajny Radca Prjanisznt- 
ków , z zagranicy; Rz: Radcy Stanu StesmtwA?, z W ęgro­
wa; Kudryawcew, z zagranicy; Kam erjunker Dworu 
Szewicz i Dymissjonowany Jenerał-M ajor Kołzakow , 
z zagranicy;— wyjechał zaś: Jenerał-L ejtnan t Senator 
Mazurkiewicz, do Miasta Czerska.

-  " - a —  ,............. . .............
— W dniu jutrzejszym, jako w siódmą bolesną ro­

cznicę śmierci ś. p. Antoniego Żabickiego, U rzędnika 
NajwyS: Izby Obrach:, odbędzie się Wotywa żałobna 
za spokój duszy jego, w Kościele p o -Karmelickim  na 
Krako: Przedm:, o godz: l i t e j  z rana; na którą, po­
została Wdowa z Córkami, zaprasza Krewnych i 
Przyjaciół zmarłego. (12,650.)

— Ś. p. Zofja z Rzeszotarskich Zakrzew ska , Zona 
Urzędnika Zarządu Poczt, przeżywszy la t 27, onegdaj 
zakończyła życie. Pozostały Mąż wraz z dwojgiem 
Dzieci, zaprasza Przyjaciół i Znajomych, na wypro­
wadzenie zwłok, w dniu dzisiejszym o godzinie 3ciej 
po południu, z dolnego Kościoła Sgo K r z y ż a ,  na 
cmentarz Powązkowski. (12,641.)

— Onegdaj, po krótkiej lecz ciężkiej słabości, opa­
trzony ŚŚ. SAKRAMENTAMI, zszedł z tego świata 
ś. p. Jan  Błeszyński, b. Kupiec i Obywatel m. W arsza­
wy, w wieku la t 32. Pogrążone w żalu Rodzeństwo, 
zaprasza Krewnych, Przyjaciół i Znajomych, na expor- 
tację zwłok jego, w dniu dzisiejszym o godzinie 5tej 
po .południu, z Kaplicy Kościoła po-Bernardyńskie­
go,, na cmentarz Powązkowski. (12,648.)
°  — Wczoraj zm arł Wacio Schmidt. Wyprowadzenie 
zwłok, nastąpi w dniu dzisiejszym, o godzinie 5tej po 
południu, z domu Nro 163 przy ulicy Nowomiejskiej, 
na cmentarz Puwązkowski. (12,649.)

— Doszła nas wiadomość, iż w zeszłym tygodniu 
we wsi Krzynowłoga Mała w Powiecie Przasnyskim, 
zm arł ś. p. Ludwik Glinojecki, urzędnik Banku Pol­
skiego, czasowo tam  przebywający na kuracji w domu 
rodziców swoich.

— Klęska pożaru, jak ą  nawiedzonf  ?°st̂ L ^  
re  m iasta w kraju  naszym, wywołała wsp c uc 8
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w sercach mieszkańców Warszawy, którzy niejedno­
krotnie objawili życzenie czynnego przyjścia w pomoc 
obywatelom wspomnionycli miast, co mienie swoje 
w skutek pogorzeli utracili. Zasiłki dotąd udzielone, 
dochód z koncertu na pogorzelców Piotrkowa i skła­
dki w Redakcjach dzienników, ledwie wystarczają 
na zaspokojenie pierwszych potrzeb nieszczęśliwych. 
JW. Hrabia Namiestnik Królestwa uwzględniając to 
położenie i podzielając^ objawione życzenia Obywateli 
M. Warszawy, zezwolić raczył na urządzenie na ko­
rzyść pogorzelców zabawy muzykalnej w Saskim Ogro­
dzie, połączonej z loterją fantową przez Komitet pod 
przewodnictwem p. o. Prezydenta M. Warszawy Jene- 
ralnego Sztabu. Jenerała Majora Witkowskiego, zło­
żony z następujących Członków: 1) Jenerał-Majora 
Karcowa, 2) p. o. Sekretarza Stanu przy Radzie Admi­
nistracyjnej Królestwa Ara. Zaborowskiego,3) Hr. Sta­
nisława Ostrowskiego Vice-Prezesa Warszawskiego 
Towarzystwa Dobroczynności, 4) Szambelana Janu­
sza Rostworowskiego, 5) L. Kronenberga Starszego 
Zgromadzenia Kupców M. Warszawy, 6) Józefa Zelta 
Dyrektora Resursy Kupieckiej, 7) Stalewskiego Dy­
rektora Resursy Obywatelskiej, 8) Rotmistrza Dzierz- 
bickiegoAdjutantaHh Namiestnika Król., 9)Konstan- 
Sobańskiego, i 10) Hr. St. Kossakowskiego Vice-Re- 
ferendarzy przy Radzie Stanu, 11) Józefa Orłow­
skiego Radcy Budowniczego, 12) Teofila Fukiera b. 
Starszego Zgromadzenia Kupców, 13) Leona Epstejn 
Bankiera, 14) JanaKrausego Członka Komitetów obu 
Resurs, 15) Tomasza Le-Bruna Urzędaika Komissji 
Likwidacyjnej, 16)Kajetana Dąbrowskiego, 17) Kon­
stantego Józefowicza, i 18) Wincentego Morytza 
Członków Warszawskiego Towarzystwa Dobroczyn­
ności, 19) Zygmunta Zaborowskiego, Redaktora K u­
rjera Warszawskiego. Tak ustanowiony Komitet 
rozpoczął już swoje czynności.

— Komitet do urządzenia zabawy m uzykalnej wraz 
z  loterją fantową w ogrodzie Saskim , na dochód miesz­
kańców miast w Królestwie, klęską pożaru dotknię­
tych .—W celu prędkiego wprowadzenia w wykonanie 
powziętego zamiaru urządzenia loterji fantowej, po­
daję do wiadomości, iż wszelkie fanty choćby naj­
mniejszej wartości z wdzięcznością przyjmowane będą 
każdodziennie do dnia 9 (21)b.m. włącznie: 1) w mie­
szkaniu Prezydenta Miasta od godziny 9tej z rana do 
3ej z południa; 2) w Kancellarji Warszawskiego To­
warzystwa Dobroczynności od godziny 4tej do 6tej po 
południu; 3) w Redakcji Kurjera Warszawskiego od 
godziny 8ej z rana do 8ej wieczorem. Nadto wszyscy 
Członkowie Komitetu upoważnieni zostali do przyj­
mowania fantów, —Komitet ma nadzieję, iż większość 
mieszkańców Warszawy zechce przyjąć udział w tem
z ac etnem przedsięwzięciu, w którem Członkowie 

n.zawskmgo Towarzystwa Dobroczynności przyrze-
oŁ-iruf^pp^m0!!100’- rdyrektorowie Orkiestr Warszaw- 
SKicn, . Kunne i Lewandowski już bezinteresownie 
ofiarowali swoje usługi. -  W Warszawie dnia 2 (14 )  
Sieipnia 18)5 ^ku, Przewodniczący w Komitecie, 
p. o. Prezydenta. Miasta Warszawy, Jeneralnego Szta­
bu, Jenerał-Major Witkowski. -  Członek Sekretarz, 
Z. Zaborowski.

— Komitet pogorzelców miasta Piotrkowa, udziela 
niniejszem zakwitowanie z odbioru kwoty rs. 1,400

kopiejek 38, pochodzącej z urządzonego koncer­
tu w mieście Warszawie, w Teatrze Wielkim, w dniu 
10 Sierpnia 1865 r., na w'sparęie pogorzelców miasta 
Piotrkowa, a przez W. Tomasza LŚBrun w dniu dzi­
siejszym Komitetowi wręczonej. — Piotrków, dnia 1 
(13) Sierpnia 1865 roku; podpisali: Prezydujący Puł­
kownik Baron Bremsen. — Członkowie: Naczelnik 
Wojenny Powiatu Piotrkowskiego, Major Nikitin; Na­
czelnik Powiatu Piotrkowskiego, Kośmiński i'Xiądz 
Prałat Skupieński. (D. W.)

— O wczorajszym dniu tyle możemy powiedzieć: 
że deszcz przez cały dzień lał podobnie jak i w nocy; 
to ulewny, to drobny, na przemian. Każdy prawie dla 
błota i wody siedział w domu, chyba ten wyszedł na 
ulicę kto musiał koniecznie, lub dla wysłuchania 
w Kościele Mszy Śtej, w  dniu tak uroczystym jakim 
był wczorajszy. Wieczorem, jeżeli kto dom opuścił, to 
chyba wyruszył niedaleko dla przepędzenia go u przy­
jaciół lub znajomych, dla posłuchania muzyki, w któ* 
rera z miejsc publicznych, albo też udał się do Teatru. 
I dziś deszcz pada, padał także noc całą.

— W dniu onegdajszym o godzinie 8ej wieczorem, 
podczah powstałej burzy z grzmotami, piorun uderzył 
w dzwonicę Kościoła Śgo J a n a -B ożego. Około go­
dziny lOej dostrzeżony został w kopule ogień, który 
wkrótce zajął całe jej wnętrze, przybyła atoli straż 
pożarna z Nalewek zajęła się energicznie ratunkiem; 
kilku odważnych strażaków z widocznem niebezpie­
czeństwem musiało bydź przywiązanych u szczytu 
wieżycy dla zdjęcia żelaznego dachu, co gdy uskute­
czniono, pożar niebaw em  ugaszony został. B urza na­
stępnie przeszła w stronę miasta wschodnio-południc- 
wą. Włościanie przybyli z Jabłonny, powiadali, iż 
tamże spadły piorun, zapalił stodołę.

— Wczorajsza reprezentacja „Violetty” śmiało do 
świetniejszych liczoną być może. Teatr był przepeł­
niony, a wyborne wykonanie tej pięknej opery Ver- 
dego przez naszych artystów przeszło niemal oczeki­
wanie. Przy pierwszem wystąpieniu Panny Kwie­
cińskiej w„Violetcieli oddaliśmy jej zasłużone pochwa­
ły, dziś nie możemy jak tylko powtórzyć te same wy­
razy i wynurzyć uznanie jej talentu i pracy widocznej 
w każdem ukazaniu się jej na scenie. P. Filleborn 
śpiewał pierwszy raz rolę „Alfreda”, oddawna zyskał 
on już względy publiczności dźwięcznym głoSem 
i pełną uczucia grą. Wczoraj miał on nową sposobność 
rozwinięcia bogatych zasobów swego talentu, zachwy­
cił też wszystkich słuchaczy. P. Koehler doskonale 
odśpiewał partję Ojca; oklaski też ciągłe po każdym 
wydatniejszym ustępie, i huczne przywoływania po 
każdym akcie stały się dobrze zasłużoną nagrodą 
artystów. Wdzięczność istotna należy się Dyrekcji 
za wystawienie tej opery i otworzenia młodym 
artystom pola do zdobywania nowych zasług.

— (Art. Nad.) W doniesieniach „Kurjera War­
szawskiego” mógł każdy zauważyć profiestacją Domu 
Handlowego, szczycącego się starodawnąfinną (7zV/«o/, 
przeciw wszelkim podrabianiom Artykułu przezeń 
dostarczanego. Zaiste w Europie, wszelkie podszy­
wanie się poi obeą firmę, samozwańcze roszczenia 
i nieprawe zabiegi, noszące cechę targania się na 
cudzą własność, na pomysł cudzy, surowo przez o- 
pinią są karcone, a przez sądy karane.
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— Na mocy upoważnienia Władzy Edukacyjnej, 
otworzoną została przy ulicy Złotej pod Nr 1517, Szko­
ła prywatna żeńska; o czerń zawiadamiam szanownych 
Rodziców i Opiekunów.— Przełożona Szkoły, Wale- 
rja Żabicka.

— Obecnie wszystkie elegautki Paryzkie używają 
Da korespondencje, tak papieru jako i kopert ozdobio­
nych kolorową jaskółką niosącą w dziobku list; takiż 
papier znajduje się już w składzie materjałów pi­
śmiennych P. J. G. Arnhold.

— Onegdaj dwaj Turcy goszczący w Warszawie, 
o których wspominaliśmy, fotografóv?aui zostali 
>5 Zakładzie P. Beyera. Są to pielgrzymi z Jerozoli­
my, idą do Pesztu dla odwiedzenia grobu jakiegoś 
Świętobliwego Machometana, którego zwłoki mają 
W tem mieście spoczywać.

— Cukiernia P. Semadyniego na rogu ulicy Nieca­
łej istniejąca przeszła w tym czasie na własność Pana 
S. Rękosiewicza.

— W tych dniach współ-właściciel składu nasion 
(w domu P. Lessera na ulicy Miodowej) założonego, 
P. Gąsiorowski, wyjeżdża na niejaki czas winteressacn
handlowych do Niemiec, Francji i Anglji.

— W M. Łodzi w ogrodzie P. Landa, od początku 
b. m. Kanela P. Steinhauer’a daje koncerta.

— Z Płocka donoszą pod dniem 10 b. m. od dni 
kilku deszcze nie przestają padać i panuje obawa aże­
by p szen ica  którą  teraz sprzątają nie wyrosła.

— Z Ciechocinka dońoszą nam, iż lubo już do­
syć osób rozjechało się, nowy znowu poczet gości przy­
jeżdża i to codziennie, do tego miejsca kuracji.

— Mocne upały, dochodzące do 36° Rau:, na te ­
raz nie opuszczają Kijowa. W nocy z 10 na 11 Lipca 
około godziny 12 y2, wprawdzie powstała silna burza 
z grzmotami, błyskawicami, ulewą z gi’adero, lecz 
trw ała nie długo, przeto też miasto nie doznało ta ­
kich szkód jak  20 Czerwca.

— Złożono w Redakcji Kurjera Warszawskiego od 
E. F. r s . l  kop: 50, dla pogorzelców m iast: Piotrkowa, 
Kałuszyna i Siedlec.— Od A. W: rs. 10 dla pogorzel­
ców m iasta Piotrkowa.

Wiadomości Zagraniczne,
ANGLJA. Londyn, lOgo Sierpnia. Pojednanie 

nieporozumień pomiędzy Brazylją a Anglją za pośre­
dnictwem Portugalji zwróciło tę ostatnią uwagę dzien­
ników Angielskich, które oddają wielkie pochwały jej 
rządowi i wewnętrznemu stanowi jednego z najpię­
kniejszych krajów. — Dnia 7go b. m. w Pałacu kry­
ształowym w Sydenham miało miejsce uroczyste 
otwarcie wystawy między - narodowej, urządzo­
nej przez rzemieślników Angielskich i Erancuzkicłi 
na pam iątkę 50-letniego pokoju między obu naro ­
dami. ” (Sclil. Ztg.)

FRANCJA. Paryż lOgo Sierpnia. — Cesarz opuścił 
dziś rano, o godzinie 9ej Płombieres i nie wstępując 
do Paryża udał się do obozu Chalons. Nie będzie on 
się znajdował w stolicy, w roku bieżącym, na "uroczy­
stości Napoleońskiej. — Większa część Ministrów k tó ­
rzy czas jakiś byli nieobecni, popowracała do Paryża, 
ale za to znowu wielu znakomitszych urzędników wy­
jeżdża wkrótce na prowincję dla prezydowania na po­
siedzeniach właściwych rad departamentalnych. I tak

M arszałek Y aillant jedzie do Dijon; P. Drouyn de 
Lhuys do Laon; M arszałek Ran-don do Greuobli, 
Fould do Tarbes, Baroche do W ersalu a Chasseloup- 
Laubat do Rochefort. — Duruy, Lavalette i Canrobert 
pozostają w Paryżu, a podróż P. Behic do Marsylji 
nie je s t jeszcze stanowczo zdecydowaną.—Hr. Walew­
ski pewien je s t wyboru swego w Laades. Ani Pan 
Dam pierre ani P. Lefranc nie będą z nim współzawo­
dniczyli. — Pogłoski, jakoby wyjazd Jenerała  Fleury 
do Chalons, m iał związek ze sprawami Niemieekiemi, 
były bezzasadne. Jenera ł udał się do Płombieres je ­
dynie z powodu odjazdu Cesarza do Chalons, gdzie 
Cesarzowa z Cesarzewiczem m ają także przepędzić 
dzień 15ty Sierpnia.— Cesarz przywiózł z sobą podo­
bno z Płombieres zupełnie skończoną drugą część 

^ u*jusza Cezara”. — Córka znanego kompozyto­
ra  Otlenbacha wyszła za m ąż za P. Charles Comte. 

ui ? ■ s'^ w E tre ta t, gdzie minro dość znacznej
odległości od Paryża, zebrało się mnóstwo -przyjaciół 
znajomych, tak  iż Kościół pomieścić ich nie mógł.

„  . • (Ind. Bel.)
la ry z , lig o  Sierpnia. — Cesarz Napoleon jest już 

w obozie Chalons, gd,zie jak zapewnia „Opinion natio­
n a l  ‘ Cesarzowa ma powieźć także Cesarzewicza. 
Podług innego dziennika, Cesarz opuści obóz 20go, 
i nie wstępując do Paryża, uda się prosto do B ia r­
ritz. —Wiele hałasu narobiło, w Paryżu widzenie się 
Ambasadorów Pruskiego i Włoskiego, którem u przy­
pasywano ważność polityczną. Zapewniają jednak, iż 
na konferencji tej traktowano kwestje czysto handlo­
we. — P. Ulloa, Poseł Hiszpański przy dworze W ło­
skim, udający się na swe stanowisko, przybył do P a­
ryża. Nowy Ambasador przy dworze Francuzkim, 
Margr. Lema, spodziewany je s t tu  w Poniedziałek.— 
Wieść o wysyłce posiłków do Mexyku utrzymuje się. 
Podobno nawet i Wice-Król Egiptu skłonny by był 
do dania w tym samym celu rządowi Francuzkiem u 3 
lub 4 pułki swych turkosów, znoszących łatwo klim at 
Mexykanski, a to dla przyuczenia ich do taktyki Eu- 
1’opejskiej, i użycia następnie w Afryce, a mianowicie 
przeciw Królowi Teodorowi. — Projekt tej wyprawy 
podobno rzeczywiście istnieje. (Ind. Bel.)

WŁOCHY. — Donosiliśmy już o zamiarze rządu 
Papiezkiego werbowania nowych wojsk; zachodzi je ­
dnak kwestja, czy ogromny deficyt w skarbie Rzym­
skim, pozwoli na przyprowadzenie do skutku tego 
przedsięwzięcia. -  Podróżnym przybywającym z An- 
kony wzbroniony został wstęp na tern to rjum  Papie- 
zkie. Słychać że na przyszłym konsystorzu Książę Ho- 
heńlohe otrzyma godność Kardynalską, a Liszt ty tu ł 
Monsignora. (Ind B e])

Ostatnie Wiadomości.
„Monitor . wieczorny Paryzki z d. 12 b. m. donosi, 

że Cesarzewicz opuścił w dniu tym Fontainebleau, .u- 
dając się do obozu w Chalons.— P. Drouyn de Lhuys, 
poprzedniego dnia pojtchał do Chalons, zkąd wrócić 
miał do Paryża 13go .~  Listy przez Marsylję ^  Kon­
stantynopola nadeszłe, z daty 2go b. m., wspominaj^.
że wszeikie.interesa są tam w zawieszeniu, i źc.trań- 
zakcje giełdowe są żadne. Zapewniają, że sprawa Ka­
nału Suezkiego, uregulowaną została, stosownie do 
propozycji uczynionych przez Rząd Francuzki.
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Telegram z Madrytu, datowany l ig o  Sierpnia, za­
pewnia, że wysłano stroje dla Królowej, z czego wno­
szą, iż projektowane widzenie się z Cesarzem Napoleo­
nem przyjdzie do skutku. Utrzymują, żeP,  Ulloa 
ma polecone zawarcie traktatu handlowego i konwen­
cji pocztowej z Wiochami.

Z Monachjum 13g'o b.m. piszą, że przybył tam !2go  
Wirtembergski Minister spraw zagranicznych Baron 
Varhbiiler, i natychmiast miał konferencję z Panami 
Pfordten i Beust. Ostatni wyjechał tegoż dnia wie­
czór do Salzburga, gdzie się udaje w nadzwyczajnej 
misji Hr: Vitzthum, Poseł Saski przy dworze Bawar­
skim. — Cholera zaczyna się szerzyć w Hiszpanji. 
Przynajmniej telegram z Barcelony otrzymany 14go 
w Paryżu, zawiadamia, że mnóstwo mieszkańców 
opuszcza miasto z obawy tej epidemji.—Inna depesza 
z  Madrytu donosi, że ojciec Króla, infant Francisco 
a Paulo zmarł. —Depesze z Wiednia, z daty 14 b. m. 
donoszą, że Król Pruski ma opuścić Gastein 19go, 
i tegoż dnia spotkać się' w Salzburgu z Cesarzem 
Franciszkiem-Józefem. (In: Bel:). ______________

— W ciągnieniu dzisiejszem Loterji Klassycznej, 
znaczniejsze wygrane padły" na następujące numera: 
na Nr 2,900 Rs. 3,000, na Nr 16,741 lis. 2,000, ma 
Nr 13,258 Rs. 500 i na Nr 17,765 Rs. 300. __ _

S z a r a d a ,
„Bój się BOGA Ja s iu  drogi! j
Ozy gdzie by ła  feta  jaka?
Bo ci nie chcą chodzić nogi,
A czerwieńszyś od buraka!
Czub na głowie roztargany,
Oczki ci się dziwnie śmieją,
A n a  nosie ja k  wulkany,
Mnogie k rosty  ogniem zieją!
Ale wiem ju ż —Jacek  święcie 
Zwykł obchodzić imieniny,
M usiałeś tam  pić przeklęcie,
Bo aż kurzy się z  czupryny*.
„P ierw sze , w głupstwo! on do mody,
Ściśle teraz  się stosuje,
Da sodowej ilaszkę wody,
Kwaśnem winem poczęstuje!
A nie wdając się w wybryki,
D a do tego, i to w m iarę,
Pom pejańskie rogaliki,
Albo ciastka  ja k  św iat stare!
W  takiem  winie ręce myją.
N iech go sobie d jabeł pije, _
U mnie w szystkie, niechaj żyją,
P ie rw szy , d ru g i  niechaj żyje!
A szczególniej d ru g i  świeży,
N ic pogardzi n ik t nim  w lecie,
To też niech kto sobie wierzy,
W  to co św ia t nań  p ierw sze  trzec ie ,
Ty mi słuszność przyznać raczysz,
Z przekonaniem  twojem  całem ,
Pó jd ź— pokosztuj—a zobaczysz,
C° ja  zdawna studjowałem ".

(Zeszłe Zad anie: Krynice).

Pr^yleeKaU doW arszawyi
Ciechomski Józef Ob: z Brzozowa n r  1 4 0 2 ; Igelsztrom  P u ł­

kow nik z Białegostoku n r 6 0 1 ; Kozłowski J a n  D oktor z M ię­
dzyrzeca n r  625; L esser Stan: Ob: z K onar n r  544; W alew ski 
W i n c :  Ob: z K arsznic n r 585.

Przyjechali koleją żelazną i B attes W iliam  i 
B a tte s  Kdw: Ob: z Londynu n r  585; Neuman Gustaw fabrykant 
tnachin z W rocław ia n r  1804; Odyńcowa Zofia żo n a  Jen e ra ła -

M ajora z W iednia n r  1269; U nruh Jó zef Ob: z W rocław ia 
n r  63 4. ,

ŻEGLUGA P A R O W A .
W U A * B  

sz Warszawy do Płocka
o godz: 7mej rano, co dzień, wyjąwszy Niedzieli; z W arsz a ­
wy do Płocka i z Płocka do Ciechocinka o g idz: 7mej z rana, 
co Poniedziałek , Środę i P ią tek ; z C iechocinka do P łocka  i 
W arszaw y o godz: 8mej z rana, co W torek , Czwartek i So­
botę; z Płocka do W arszaw y co dzień o godzinie 5 tej z rana, 
wyjąwszy Poniedziałek. — Paroplywy Spstcei-awe. 
Co Środa i N iedziela: we Środę na  Saską Kępę od godziny 
3ciej po południu; w N iedzielę na Bielany i Saską  K ępę - 
na  B ielany od godziny lszej po p o łu d n iu , na Saską Kępę od 
godz: 10'tej z rana.

Karety, Omnibusy 1 Pntzty Wozowe.
Ju tro  odchodzą Karety: do Brześcia L it. o godzinie 

1 1 rano; do L ublina o godz: 1 po połud:; do Suwałk o go­
dzinie 2 po południu; do Kielc o godzinie 6%  wieczorem .— 
Omnibusy: do R adom ia o godzinie 10 rano; dto L u b li­
n a  o godzinie 6 wieczorem; do Sochaczewa o godzinie 6 
wieczorem; do B rześcia L it. o godzinie 7ej wieczorem. — 
Sfurjęony: do B rześcia L it: o godzinie 8ej rano .________

W łSO G K O łiJł Kuracyjne W ę­
gierskie najakuratn iej nadchodzą da H an ­
dlu W in Szczepana /.(fiul/iiiskiego,
w Lublinie. Osoby życzące pobierać kurację  

winogronną, raczą przedwcześnie zamawiać, a  na jakuratn ie j 
otrzym ywać je  będą. (12,643.)_________ _________________

Teatr łllizniiiltoiirl. Dziś, Z em sta  za  m ur G rani­
czny. (Pan Szajerow icz, A rtysta  dram atyczny, przedstaw i 
ro lę  Cześnika). >— Pew ien Jegomość i P ew na Jejm ość.

Teatr WłielUt Ju tro , W ioletta.
Dolina Szwajcarska. Dziś i każdego dnia kon­

c e rt B. B ihego . Początek  o godzinie 6tej, cena wnijścia .od  
Osoby Zip, l  gr. 10 (kop. 20). (8374.) _______________

Ceny Targowe Warazawakle. — D nia 14 b .m . j 
p łacono: Z a korzec pszenicy od rs. 5 k. 10 do rs. 6 k. 50; ży- 
tą  od rs. 3 k. 60 do rs. 4 k. 2>/5 ; owsa od rs. 2 k. 6 8 '/, do rs.
2 k. 7 7 '/2; gryki od rs. 2 k. 85 do rs 3; kartofli od rs. l k. 50 
do rs. l k . 8 0 . .

Dnia 11 b .m . okowity próby lo te j płacono za wiadro od 
rs. 2 k. 97 do rs, 3 k. 43/ 4; za garniec od kop. 97 do k. 99 ‘/ 2.

K u r a  f i i e ł d y  Dnia 16  S ierpnia
r. b . : za obligi skarbowe 100  rs. oprócz kuponn, żądają  rs. 86 
k. 9 8 % ; .dają rs. — kop. — ; za listy zastaw ne sgo okre3a 
oprócz kun: za 15 rs. żądają  rs. 13 kop: 50, dają  rs. 13 
kop. 4 6 ; ża nową R ossyjską pożyczkę prem iową z roku 
1865 (oprócz kup:) oryg: żądają  rs  106 k. — dają rs. 105 
k. 85; M etalliki Lutow e żądają  rs. io o  kop. dają rs. 
100 kopiejek V4; M etalliki Sierpniowe — żądają  rs. — k o ­
piejek — dają rs. ioo  kop. 67; za bilety B anku C e sa r­
stwa żądają  rs. 92 kopiejek 50, dają rs. -  kop - ;  
za  akcja drogi żelaznej W arszawsko-Bydg: po rub li sr. 
ioo , żądają rs. 74 k. 25, dają rs. 73 k. 75; za akęje drogi 
żelaznej W .-W . za sztukę żądają rs. 78 k. 50, dają  rs. 78 k .—; 
za  akcje Głów: Tow: Rossyjsk: dróg żelaznych żądają  rs. — 
k. —■ dają  rs. 122  k. 50; za akcje kolei żelaznej W arszaw - 
sko-T.erespolskiej żądają rs. 101 kop. 50, dają rs. 101 k. ; 

»za Obligacje cząstkow e z r. 1835 po zip. 500, d a ją rs . 102 k. ; 
vfea certyfikaty  B anku na oblige cząst: lit: A. po Zip. 300  d a ­
ją  rs 51 k. —; lit: B. po Zip. 200  bez kuponu, dają rs. 34 k. 
— (z kuponam i dają rubli srebnych. 20  k o p . 50); za dowody 
Jfommis: Centr: Likwid: dają rubli srebnych 6 kopiejek 30; 
%a Pożyczkę Ros: 5 tą  z r. 1854 oprocz kuponu, żąd a ją  rs. 
93  k. */„, dają rs. 92 k. 50; za oblig: Głów: Tow: Ros: 
dróg żelaz: p o fraa : 2,000, żądają rs. , dają rs. 92 k. 50-
    W artość kuponu bieżącego od obligów skarbo: rs. 1 kop.
51 y ,;  od listów zastawnych hop: 9. _

W  Drukarni Kurjera Warszawskiego. — Za pozwoleniem Cenzury Rządowej.



DODATEK do KURIERA WARSZAWSKIEGO Nr 184.
Środa. — Dnia 16go Sierpnia. — Rok 1865.

DO NIESIENIA..
— S ta rsi Giełdy Kupieckiej W arszawskiej, podają do 

wiadomości publicznej, iż poczynając od dnia 4 (16) 
Sierpnia r. b., Zebranie Giełdowe z powodu zmiany 
pociągów Drogi Żelaznej z Warszawy do Berlina, od­
bywaćsię będą od godziny lOtej do l it e j  przed połu- 
duiem , pod dotychczasowem zastrzeżeniem co do 
opłaty kop: 5, za opóźnienie się. — Tomasz Czaban, 
Sekretarz Giełdy. (12,626.)

Z mocy upow ażnienia JVV. P rezesa  T rybunału  Cywilne­
go G ubernji W arszawskiej w W arszaw ie w dniu 31 L ipca (12 
Sierpnia) (r. b., tudzież Kom itetu Cenzury W arszawskiej 
w dn ia  31 L ipca (12 Sierpnia) t  r. wydanych, odbędzie się 
sp rzedaż r u c h o m o ś c i ,  po niegdy K arolu E rneście Ku­
rek , Professorze Insty tu tu  G ospodarstw a W iejskiego pozo­
s ta ły c h , składających się szczególnie z różnego rodzaju 
K s i ą ż e k  w francuzkim, angielskim  i niem ieckim  języ ­
kach, tudzież kotłów m iedzianych, szaf, stołów', bryczki, ze ­
ga rk a  złotego i innych, przedem ną podpisanym  Rejentem , 
na  gruncie dóbr R uda fabryczna w Marymon ie obok K a­
skady, w Okręgu W arszawskim , a  to w dniu 9 (21) Sierp- 
n ia r. b. o godzinie l ie j  z ran a  zaczynając.

W incenty H e l e n i a n .  (12597).
— W łaścicielka m agazynu strojów i okryć damskich 

F. Jashulowska, dawniej Wiśniewska, w tych dniach 
wyjechała za granicę.

Ó Lekcjach Kroju do Sukien Damskich.
N iektóre Osoby w zam iarze nauczenia się za tanio  i w b a r­

dzo krótkim  czasie Krawiectwa Damskiego, pobierały lekcje 
kroju  sietody jakoby  F rancuzkiej, lecz doznały zawodu, dla 
tego, że m etoda k tórej ich uczono, wcale nie by ła  F rancuzka, 
ale jed n a  ze staroświeckich, dająca się zastosować tylko do 
figury kom pletnie kształtnej. Ze pobierały lekcje od takich 
osób, k tó re  nie posiadają praktycznej znajomości krawiectwa, 
i nie są w stanie wskazać ani jednej osoby, k tąrą l.y  nauczyły 
krawiectwa. Nie dosc je s t  skrajać Suknie, ale i umieć uszyć 
ja  po krawiecku, bo bez tego suknia nigdy nie będzie do­
bra . Chcąc uniknąć zawodu, trzeba przedewszystkiem  p rz e ­
konać się, czy osoba udzielająca lekcje, sam a posiada p ra ­
ktyczną znajomość krawiectwa, czy m ająca być wykładaną 
F rancuzka  metoda, zasadę k tó rej stanowi linja oznaczona 
dwoma stanikam i, je s t  rzeczywiście F rancuzką, a nadto  po 
odbyciu ls s tu  lekcji, uszyć p a ręsuk ien . — W iadom ość w Z a­
kładzie  Krawiectwa Damskiego W ojnickiej, p o d N rem  1345 
przy ulicy Śto-Krzyskiej, drugi dom od Nowego-Światu w lo­
kalu  N r 10 . _ (3116.)

K toby z Rodziców lub Opiekunów ży­
czył sobie umieścić kilku I T C Z A I  na 
Stół i S tancję za bardzo przystępną ce ­
nę, gdzie oprócz wygód wszelkich i opie­

ki, mogą mieć i K orrepety tora  w domu; po bliższą w iado­
mość raczą się zgłosić na  róg ulicy Chmielnej i M arszał­
kowskiej pod Nr. 1,559 b, do m ieszkania Nr. ig . ( i 2,404.)

Brzytwy Angielskie Army Razors,
B t e i f B w r a ,  nadeszły do Składu Cygar F ab jan a  Lew ental, 
i przedają  się po cenach dawniejszych, stałych, mimo wy­
sokiego agia. — Tam że jeszcze tylko m ała ilość M O D Y  
K o l o i i s k ł f j  prawdziwej, po cenach zniżonych, do sprze­
dania; ulica W ierzbowa, obok R edakcji K u rje ra  W arszaws: 
przy p lacu  Teatralnym . (12623).

ł Ł O M A C ^ B J ł l A  N A  J Ę * T f K  H E S K I

Projektów Tabeli Likwidacyjnych
i samych T A B E L I ?  wykonywa za  pom ierne wynagrodze- 
d ie T łóm acz Rządowy. W iadomość przy ulicy Sto Krzyz- 
kiej, w drugim  domu od Nowego-Światu, pod Nrem  1345, 
w lokalu pod Nrem 10 na drugiem piętrze. (5516).

WIAOGHO.Y W ęgierskich Hu- 
racyjnycli , pierw szy transport, nadszedł 
do Handlu W in i D elikatesów , Antoniejjęo 
Stępkowskiego. ( 12 , 4 3 8 .)

Jeometrowie i Pomocnicy,
mogą znaleźć korzystne zatrudnienie W iadom ość u W go 
Cetnarowicza, N r 715 róg ulic Solnej i Leszna, w domu 
W go^Jezierskiego. (12516).
“  ~ Mn TTllfa ze św>eżym * zdrowym pokar-

I U a H lR .d  mcm j życzy sobie stosownego 
miejsca. — Tam że je s t P o k o ik  dla osób spo-

  dziewających się słabości. W indomość powziąść
m ożna u A kuszerki J . przy ulicy F re ta  N r 278 wprost XX. 
Dom inikanów na 2m piętrze  od frontu. (12640).

Uczeń z 4ej klassy i Podaptekarz,
potrzebni są do A pteki w W arszaw ie Informacj?. w Skła- 

le A ptecznym  N r 500 na Podwalu. ( 12624 ).

Lekcje za stó ł i stancją,
lub też  za  stosownem wynagrodzeniem , życzy sobie udzielać 
Uczeń 6ej Klassy celujący. W iadom ość powziąść m ożna 
w Każdym czasie, w domu pod Nrem  157 4  lit: E , ulica J e ­
rozolim ska, N r m ieszkania 3 . ( 1 25 8 9 ).

Osoba znająca się na gospodarstwie,
wiejskiem 1 m iejskiem, posiadająca przytem  język  Niemiecki, 
zyczy sobie znaleźć miejsce do zinrządu domem na wsi 
lub w Cesarstwo. Osoby interessow ane raczą zostawić ad re- 
sa  w Sklepie korzennym  W go Szczerbińskiego, na S tarem - 
Mieście. (12569)

M ł o i h  P i 7 ł n w i p k  P°.sia,1ający język  Niem iecki, 
iU lU U y  D i l U W lC f t .  j mog%cy złożyć znaczną k a u ­

cję, poszukuje miejsca odpowiedniego, w fabryce lub handlu. 
B liższe porozum ienie się listowne pod adressem  L. B. po­
ste restan te. (12575)

Z powodu nagłego wyjazdu, je s t do sprzeda- 
nia: niiryric syberynowe, tlimit yli» axam i- 

tn a  używana, Bransoletka złota, kołdry pikowe, 
( i a p j  kolorowe nowe, T l i <■»!>, kuchenna. W idzieć to  
m ożna od 9ej do lej z południa codziennie, p rzy  ulicy No- 
wy-Świat obok Foxalu, N r 36 w dziedzińcu na lewo, N r 2 
m ieszkania. (12637).

Do najęcia  od lgo W rześnia do Igo L istopada,

Salon o trzech oknach,
i 8  Bofcoje m ałe; zupełnie umeblowane, na  lm  p  ę trze  
od frontu, przy ulicy Nowy Świat N r 21, czw arty dom za 
ulicą Chmielną. W iadom ość w miejscu, u lokatorki.

Pokój Kawalerski,
(12639).

je s t  do wynajęcia każdego czasu, z m eblam i i osobnym 
wchodem, w b lL k o śc i T eatru . W iadom ość w Składzie P a ­
p ieru  przy ulicy Senatorskiej, pod N r 467. (12576).

Dwa NAGLE Angielskie,
z wszelkiemi przyboram i do tychże należącem i, w dobrym 
stanie, w korzystnem  miejscu, są  do sprzedania. W iad o ­
mość pod Nrem  9 5 0  przy ulicy Ż abiej, w Maglach.

(12590).
K toby m iał do zbycia:

Kanapę lub Szeslą-g,
raczy nadesłać swój adres pod N r 9 71 Przy 

ulicy Granicznej, pod N r lszy  m ieszkania. (12642).
Z powodu wyjazdu, są do sprzedania

Meble i różne rzeczy,
przy rogu ulic Hożej pod Nrem 1686 , naprze 

ciw K ościoła Śgo A lexandra. (12431J.
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w mmm wwrnLrmm®? .
w domu Wgo Brunwejn, dawniej Petyskusa, przy placu Teatralnym

od ulicy Wierzbowej, pod Nrem 473B. >
otrzymał na Główny Skład i wyłączna sprzedaż, |

Patentowane SŁOJE 1 NAKRYWKI Jennings w Londynie, na  wystawie m iedzv-nnrn. *
dowej Londyńskiej 1862  r., złotym  M edalem  wynagrodzone. Ł

_ Słoje te  z nakryw any okazały  swoją wyższość i praktyczność nad wszelkiemi innem i sposobam i w nrzvsno- $
s S T p o w ^ t r z e m ' rep3uciuSnodl .konseT ó.w z frukt,ÓW’ J'a rzyn> 1 “ “ 7 *  przedm iotów, k tó re  przez zetknięcie >się z powietrzem , zepsuciu podlegają, są tańsze od blaszanych puszek, łatw e do zam ykania i otwierania- nnrócz te- Ł
m e do pusz c i  aj ące ż a d ^ S  n o w i J ^ '’ ktÓ1'6 d°  k f  de=0 , ifaneS0 Sło[ u doPaa°wane być mogą, przez zam ykanie szczelne I  nieuopuszczające zacinego powietrza, są one nader praktyczne w każdym  użytku i mo^a być urzez k ilka  lat „ t ™ .  4
s l X c h V s n r z e d a i e T k  S k M  ,w k° m-is S l * , , n *  F r a k t o U  (m a l^ V e f  w S w e  i t. d , 1 ?  gór #bziązkictt i spizedaje takowe po um iarkowanej cenie; oraz Wyroby z glinki, jako to: F im ry  Am d e  Knnsnlki 4
1 K l°mbów kwiatowych, k tó re  jed n ak  na obsta luaek tylko podług modeli się sprow adzają’ ( 11976  ) €

Gorzelnia z nowym aparatem,
wraz ze w szystkiem i sta tkam i, je s t  do wypuszczenia w cza­
sową dzierżaw ę, o 24 wiorsty od M. W arszawy; — oraz 
PROPINACJA, składająca  się z dwóch K arczem . —■ 
W iadom ość b lizszą o w arunkach powziąść można, w dom u 
pod Nrem  617 przy  ulicy Daniłowiczowskiej, pytając  o lo ­
k a ja  M arcina. (12501).

Przy uhcy K rak: Przedm ieście, w P a łacu  Hr: Uru- #  
skiego do nowo otworzonego Z ak ładu  szycia, przyjm u- 4  

§  i?  m łode P A S I E S f l i l ,  do nauki szycia Bielizny C
4  suk ien  1 Strojów, c raz  zam ówienia na wszelkie roboty \  
^  D am skie ;. za spieszne i dokładne wykończenie p o w i e - /

> rzonych mi robot, zaręczam .—A. ftczyn ińska. \
(12 209.) C

SOK M A U N O W T
tegoroczny, jak w latach poprzednich, nadesłany zo­
stał w komis do sprzedania, w składzie materjałów  
aptecznych A .  JS\ C S A Ł Ł E ,  przy ulicy Senator- 

sliiąj, wprost XX. R eform atów .' (12,090).

K toby potrzebow ał

Nauczycielki Muzyki,
Jub do nauki na mieszkanie, lub na godziny, albo do tow a­
rzystw a, może powziąść bliższą wiadomość na rogu Nowo- 
ipek 1 ulicy Karm elickiej N r 2403, w oficynie, tam  gdzie 

ganek. (1-2638). 5

I  pob iera jąca nauki na pensji w St. P e te r - A
Isb u rg u , świeżo do W arszaw y przybyła, pragnie do j ę - g f  
4 zyków Ruskiego, Niemieckiego, Francuzkiego, i m u - 1  
^zylci,^ przyjąć miejsce Guw ernantki w domu Ruskim  t u ^  
|w  W arszaw ie lub na prowincji: potrzebujący Nauczy-S i 
|c ie lk i raczą się zgłosić do domu Nr. 229, przy u licy4  
^Mostowej le  piętro od frontu, wrazie n iezastania  u >tró-Ź& 

4 ^ a  miejscew-ego. (12,534) J f

Nowo-otworzony Magazyn
przy ulicy K rakow skie-Przedm ieście, na lem  piętrze pod 
N rem  4 1 7 ,̂  poleca sję Szanownej Publiczności dokładnem  
wykończeniem wszelkich o b s t u l u u k ó w  ; — przytem  
w tymże M agazynie potrzebne są PAMNY do szycia b ie­
lizny. — Bernhard i Kurie. (12567).

B R A C I A  S C H M I D T  W  B Y D G O S Z C Z Y ,  
p o l e c a j ą  s w ó j

za«pałr*ouy «  najnoivszc i najozdobniejsze wyroby na każdą porę, jS9Uo {o.

'kich desenilcT, st*  r J *  PÓł-Jedwabne, wełniane i pół wełniane w t f s z e l - l
Itiery i FiranUi do ubran ia  Dam, Szale francuskie, Dywany, Wyroby ..am ebie, P o r - l  
.Burnusów, klc,h tkan in , utrzym ujem y przytem  wybór gotowych rzeczy , a  mianowicie Płaszczy W
ryn, gotowe ubran ia  (s,,Un?T **a baton, każdej wielkości tak  z wyrobów fantazyjnych jako  i Sybe.JI 

inane zostaną. ^ według najśw ieższej mody w j u k  najkrótszym  czasie z troskliw ością i gustem  wj’ko-Jj^

rzetelnośc i jak o  i wyboru. S teraJar’V i ' ' - * ^  111 W i e l k i  S k ła d  p łó c ie n  I gotow i) B ie l iz n ę ,  tak  co do^ 
stałych cenach. ->ę jak  najlepsze tow ary sprow adzać, sprzedajem y takow e po um iarkowanych lecz '

Y o r k  E xpedT igi'^CresńoTdfnc”  •* ® *T ej- S r o ' e r  * B " h e i *wyższego kursu. (1 1,728.) '  JS2yku polskim się załatw iają —Pieniądze polskie przyjm ujem y według n a j-« .

^  . ^  — -  -  J™
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ZNI ŻONE CENY

S M I. A W A C M

E D W A R D A  B E R I N G ,
przy ulicy Krakowskie-Przedraieście w  domu Beyera Nro 412&, i przy 

ulicy Daniłowiczowskiej Nro 619 i 620.
Z dniem dzisiejszym prawo obniżające cło wchodowe cd Herbaty kwiatowej lądem sprowadzonej! 

^zyskało moc obowiązującą. \
\ W następstwie tego rozporządzenia, weszły do Składów moich sprowadzone przezemnie transporta i  
[Herbaty kwiatowej po zmuiejszonem cle, i stosunkowo certy gatunków kwiatowej Herbaty obniżone zostały,}

ma mianowicie'.
Gatunki od zip. 13 gr. 10, do złp. 26 gr. 29.

W korzystnej chwili zdziałane zakupy partji Herbaty czarnej wysokiego gatunku, pozwalają mizniżyćs
teenę Herbaty dotychczas po złp. 12 sprzedawanej, na złp. 16.
I Zakupy Herbaty, dopełniane są przezemnie osobiście na aukcjach w Londynie, a świadectwa urze- 

Jdow e Komory Celnej wychodowej Londyńskiej przez Konsulat Rossyjski poświadczone, dowodzą: iż w ro-j 
ĘLku zeszłym 5,000 pudów Herbaty wydeklarowane zostały przezemnie z tego portu. CIO 869 'i

160 A r k u s z y  P a p i e r u
L i s t o w e g o  z d o d a ­
n ie m  50 p ię k n y c h  S i o -  
j t e e t  P a r y z k ic h  z  w y ­
tło c z e n ie m  l i t e r ,  s p r z e ­
d a je  s ię  w S k ła d z ie  M a - 
t e r ja łó w  P iś m ie n n y c h  

K a r o l o  
k i ; k \ . s t i ; j \ - % ,  

p r z y  u lic y  M io d o w e j 
w p ro s t  K o ś c io ła  K a p u ­
cy n ó w , p o  c e n a c h  n a ­
s tę p n y c h :  I. Z w y c z a jn y  
g a tu n e k  z a  z łp -  2 g r : 20
II. Lepszy gatunek w ró­
żnych kolorach, z a  z łp .
3 g r: 1 0 . III. N a jle p s z y  
g a tu n e k  w  r ó ż n y c h  k o ­
lo r a c h  z łp . 4 . D o  N u -  
m e iu  II i  III d o d a je  s ię  

b e z p ł a tn ie  P u d e łk o .  S k ła d  p o w y ż sz y  p o s ia d a ją c  o b e c n ie  d w ie  
M a s z y n y  d o  w y t ła c z a n ia  l i t e r ,  j e s t  w  m o ż n o ś c i n a w e t  n a  p o ­
c z e k a n iu  ro z lic z n y m  ż ą d a n io m  S z a n o w n y c h  o s ó b  z a d o s y ć  u - 
c z y n ić . 100 B ile tó w  w y c isk a n y c h  n a  p a p ie r z e  g la n so w a n y m  
w o z d o b n y m  p u d e łk u ,  k o s z tu je  z łp .  5 . (N r  3 3 9 .)

#  M L A i S Ś K K I U r a f J K K ,  rodowity Niemiec,”*'
^ k tó ry  te obowiązki sprawował w samej Warszawie

- M

14 K i  Ł S #\ % Si K . rodowity” NiemiecA
^ « tó ry  te obowiązki sprawował w samej W arszaw ief 
v już od lat 3ch, poszukuje zaraz podobnego m ie j - /  
^ sca ,  a nawet może przyjąć obowiązki Rzadcy d ó b r 3
/ l u b  jakiej znacznej realności w Warszawie, za z ł o \  
% żenieni w razie żądania, kilku tysięcy złotych"' 
%Wi.vKiność co do rekomendacji ,oraz świadectwa^ 
#jego, można przejrzeć zawsze w mieszkaniu w do \  
J m u  zwanym pod Blachą, gdzieKancellariaDyplo-f 
fm atyczna . (12,636) . }

Nauczyciel języka Francuzkiego,
u tr z y m u ją c y  o b o k  te g o  m ie jsc o w e g o  K o r re p e ty to ra .  do  w ł a ­
s n y c h  d z ie c i ,  d la  w sp ó ln e j z te m iż  d z ie ć m i e d u k a c j i ,  ż y c z y  
s o b ie  p rz y ją ć  k i lk u  U c z a i d o  S z k ó ł  R z ą d o w y c h  u c z ę s z c z a ją ­
c y ch . W ia d o m o ś ć  p rz y  u lic y  S e n a to r s k ie j ,  w p ro s t  K o ś c io ła  
X X . R e fo rm a tó w  w  d o m u  K a f ta la  N r  4 6 8 /9 , N r  m ie s z k a ­
n ia  28. (1 2453).

CH  iaiSoiuość dlt* Hoilzicuw z Pron jn r jj /
O so b a  p o w a ż a n a  p łc i  ż e ń s k ie j ,  M a tk a  R o d z in y , n jó - 

s  w ią ca  k i lk o m a  ję z y k a m i ,  z n a n a  z e  sw ej tro s k liw o ś c i d la  
^ D z ie c i ,  p o d e jm u je  s ię  p rz y ją ć  n a  s tó ł  i  s ta n c ję  ( l e ż n i ,  
\ z a  b a rd z o  u m ia rk o w a n ą  c e n ę ; k tó r z y  p o m im o  w sz e lk ic h  
g  w y g ó d  i ć w ic z e n ia  s ię  c ią g łeg o  w ję z y k a c h ,  b ę d ą  m ie ć  n a d  

\ s a b ą  K o r r e p e ty to r a  w  d o m u  i d o z n a w a ć  M a c ie rz y ń s k ie j

( o p ie k i,  o r a z  m o g ą  u c z ę s z c z a ć  do  G im n a z ju m , o d  k tó re g o  
o k i lk a n a ś c ie  k ro k ó w  m ie s z k a .— W ia d o m o ś ć  o s o b iśc ie  lu b  

/ l i s t o w n i e  f ra n c o , p rz y  u lic y  M a rs z a łk o w s k ie j  N e r  1370 , 
) w  I l a n d lu  P . D ą b ro w s k ie g o , t r z e c i  d o m  id ą c  o d  S a s k ie g o  
• f O g r o d u .  (1 2 ,0 6 4 .)

K to b y  z P P . O b y w a te li  ż y c z y ł  s o b ie  u m ie ś c ić  
S j - H O » v  u c z ę s z c z a ją c y c h  d o  G im n a z jó w  ‘>go lu b  

3go F a m t l j i ,  z a p e w n ia ją c e j  d l a  ty c h ż e  R o d z ic ie !  ■
s k ą  O p ie k ę ,  w y g o d n e  p o m ie s z k a n ie  i  s t ó ł  z m ie jsco w y m  
w zo ro w y m  k o r r e p e ty to r e m  p r z y  s p o so b n o ś c i k o r z y s ta n i a  z m u ­
z y k i z a  c e n ę  u m ia rk o w a n ą ,  r a c z y  s ię  z g ło s ić  p r z y  u l ic y  N o - 
w y -S w ia t N e r  1261 n a  l e m  p ię t r z e  w  o fic y n ie  p o d  N re rn  12 
m ie s z k a n ia ,  k tó r e  j e s t  w  o d le g ło ś c i  ś ro d k o w e j  p o m ię d z y  
d w o m a  p o w y ż sz e m i G im n a z ja m i .— A.  W .  (10 485  1 ‘

J * t  " K l u  i s tn ie ją c y  n a  p la
c u  K ra s iń s k im ,  w p ro s t  O g ro d u

^ K r a s i ń s k ie g o ,  p rz e n ie s io n y  z o s t a ł  n a  u lic ę  M iodow ą doĵ j 
jf d o m u  XX. B a z y ljn n ó w , p o d  N e r  4 8 5 , w p ro s t  p a ła c " ®  
?\A r c y - B i s k u p  ów . J a k  d a w n ie j t a k  i te r a z  z a o p a tr z o n y ®  
» J o s t  w ró ż n e  g a tu n k i  M e b li , d o k ła d n e j ro b o ty . 18
S  V,  C V .:» j l i o u x U I .
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SKUTEGZNIESZY ŚRODEK 0 
TRANU WIELORYBIEGO

L e k a rz e  P a ry z c y  p rz e p isu ją  choi-ym z  b ard zo  pom yślnym  
sk u tk ie m  S yro p  C hrzanow y z Jo d e m  p rep a ro w an y  na  zim no, 
z a s tę p u ją c y  T ra n  z w ątro b y  m ię tu so w e j. D zia łan ie  jeg o  p o ­
k a z u je  się  szczególn ie  pom yślne  w leczen iu  S u c h  ot, j a k  r ó ­
w n ież  w  słab o śc iach  ly m fa ty czn y ch  i sk rofu licznych . N ie o- 
s ła b ia  on n igdy ż o łą d k a , w z b u d z a  a p e t y t ,  l e c z y  b l e -  
d i i i c o  i  r o z m i  ę k ł o ś ć  ni  u  s k u ł ó w  u  d z i e c i  i g r u -  
c z o ł y -  je d n e m  słow em  czyści k rew  i o d rad za  ciało . P o d s ta ­
w ą S y ro p u  C hrzanow ego  z Jo d e m , je s t  sok  rzeżu ch y , c h r z a ­
n u  to  je s t  a n ti-sz k o rb u ty c z n y c h  roślin , k tó ry c h  w łasn o śc i le- 
czeb n e  k a ż d e m u  są  zn an e , j a k  rów nież zaw iera jący ch  w so ­
b ie  J o d  i S ia rk ę  w s ta n ie  św ieżym . Z ty ch  to  w łasn o śc i w y­
p ły w a ją  n ieo cen io n e  leczebue d z ia łan ia , ta k  n a  o rg an izm  n ie- 
ro z w in ię ty  u  dzieci, ja k  i u d o ro sły ch  osób. L e k a rz e  C aze- 
n a v e  e t  B aza in , o rdynu jący  w sz p ita la ch  Śgo L u d w ik a  w P a -  
ry ż u , z a le c a ją  Sy rop  Chrzanow y, zw łaszcza  w w yrzu tach  na- 
sk ó rn y c h  i o trzy m u ją  z u ży c ia  jeg o  p raw ie  zaw sze pom yślna 
sk u tk i .

S k ła d  g łów ny w P a ry ż u  na  u licy  F en illad e  N r  7.
S k ła d  w e w szystk ich  A p tek ach  C esarstw a  i K ró lestw a , o raz  

w K ijow ie w A p tece  W go N eeze. (N r 324.)
© 0 3  G E J S 3 3  7TZ3 C 3 3  :  E73EJ !S H  C T J O

S K Ł A D  ZAGRANICZNYCH j
Fortepjanów i lustru- S S m [  
mentów organowych 

HERMAN i GROSSMANN,B
i przy  ulicy Miodowej, Nr 484, dom b. Hryniewicza 
[uzupełn ił św ieżo w ybór ForteKjnnów, P janin ,! 
O rgiirim diiilihonón , H n n n o iiille taw  d 
O rgaiiinów, M elołliUonów i t. p. z n a js ły n n ie j-*  
szych fa b ry k  N ew -Y orku , P a ry ż a , B e rlin a , W ied n ia , D re d  
jzna i S tu tg a rd u . P o s ia d a  ró w n ież  IN S T R U M E N T A  no * 
wego w ynalazku , o d dzie lnej k o n s tru k c ji, ja k o to  : P JA N O  j, 

^ O R G U E S  o 2ch K la w ia tu ra c h ; O R G D E S  a  p ro lo n g e m e n tg  
j j a  p ercuss ion . A N N E X  P JA N O , O R G A N Y  fletow e Ko-rc 
Ijścielne. IN S T R U M E N T A  S am o g ra jące , j a k o t o : O R G U E ^  
n A n tip h o n e l, A U L O D IO N  (fletow y), P JA N O  M e c a n iq u o a  
IJ(korbow y) i t . p . — S k ła d  u rz ą d z ił  za ra z e m  Wy itnjeiny 
jf iF o rte p ja n ó w , P ja n in  i O rgue-M elod ikonów , w sposób  b a r-R  
Jjdzo  p rzy stęp n y . Celem  zaś u ła tw ie n ia  n ab y w an ia  I n s t r u -y  
□ m entów  now ych, p rzy jm ow ać b ęd z ie  w  zam ian  używ a [] 
ŁJne F ortenjn iii i P ja n in a , w cenach  w arto śc i. (20 6 1 .)g 
c m tE i:r 3 « = i[r-i:z3ti^i;E i:E i:Ł 3[E 3,x3:aa

Dwa Magle Angielskie,
w dobrym stanie, są do sprzedania za przystępną 
cenę, w każdym czasie, z powodu nieprzewidzianych 
okoliczności. Wiadomość: Nr 1476 przy ulicy Śliz- 
kiej. (1231!))

B J e s t  do sp rzed a n ia :

Garnitur Mebli mahoniowy,
adam aszk iem  w ełnianym  k ry ty , sk ła d a ją c y  się 

z sześc iu  K rzese ł, 2eh F o te li , K an ap y , S to łu  p rz e d  k a a a p ę  
i S to lik a  do k a r t . U lica Ś to -K rzy zk a  w prost J a sn e j N r 
1333. W iadom ość u s tró ż a . ( 1 2 5 9 2 ).

Do sp rzed a n ia  z O w czarni W o la  K ro śn ie ­
w ice w Pow iecie G ostyńsk im ,

1, około 500 Macior
i  180 SKOPÓW. W iad o m o ść  w m iejscu  w A d m in i­
s tr a c j i  n a  F o lw a rk u  B łon ie . ( 1 2 3 6 6 ).

Barany,

K to b y  m ia ł do zbycia:

Pamiętnik Religijno-Moralny,
z ro k u  1862 , Z eszy t N r  3, z  m iesiąca  M arca , raczy  się  z n iu i 
zg łosić  do D ystrybucji Tahaczneij w g m achu  T e a tra ln y m  pod 
fila ry . (12372).

> s i n  Fabryka Fortepjanów €  
> S 3  a . J A N I S Z E W S K I E G O ,  f
#  przy ulicy Nowy Świat Nr 1257 (nowy 41). \  

Wyrabia FÓRTEPJANY palisandrowe, m ah on io-^
v  we i orzechowe, wt dług najnowszej metody, które ś
#  szczególniej odznaczają się silnym i śpiewnym t o - % 
^  nem;— tamże znajduje się KLAWJATURKA o ^  
\  6 V2 oktawy do exercyeji, za cenę umiarkowaną; & 
# w  tejże Fabryce przyjmują się wszelkie repara- »  
> c je .  (12,277) f

Nauczycielka Niemka,
z w yższem  w ykszta łcen iem , p o sia d a ją c a  ta k ż e  g ru u to w n ie  
ję z y k  F ra n c u z k i i n a u k i k lassy czu e , p rag u ie  u d z ie lać  lek c je  
n a  godziny  — B liższa  w iadom ość, u lica  N ow y-Św iat w dom u 
D o k to ra  R akow sk iego , a  kom u dogodniej ra c z y  się zg łosić  
n a  u licę  K ró lew sk ą  dom  W go Je z io ra ń sk ie g o  N e r  1062, 
m ie sz k a n ia  N e r  7. S tró ż  w skaże . P o d  p ierw szym  ad rese m  
do I2ej godziny , a  p o d  d ru g im  od lo e j do 4ej w idzieć się 
m o żn a  (12,297.)

K to b y  p o trz e b o w a ł Towarzysza podróży na 
k o3zt w spólny, do m ia s ta  M W IM S flC lT  w G ub ern ji P o d o l­
sk ie j po łożonego , raczy  zg łosić  się w ciągu dni lOu do H a n ­
d lu  S korynow ej, 11a  P ra d z e . (12303).

O S O B A  p o sia d a ją c a  w d o b r y m  s to p n iu  m u z y k ę ,  n a u k i 
k lassy czn e , ję z y k  N iem ieck i, F ra n c u z k i g ra m a ty k a ln ie , a  
o p rócz  zasa d  m ając n ieco  p r a k ty k i ,  o raz  ro z m a ite  ro b ó tk i; 
życzy  sobie  zn a le ź ć  m iejsce  n a  w si, d la  p rzy sp o so b ien ia  
Panienek n a  p en sję , lub  te ż  d la  za jęc ia  się dom ow em  
w ychow aniem .— W iad o m o ść  u lica  W ie lk a  N e r  1437 m iesz k a ­
n ia  N er 29.— T a m ż e  je s t  OSOBA u d z ie la jąca  L e k c je  m u ­
zyk i n a  godziny. (12,377 )

Potrzebne są Panny,
u zd a tn io n e  do  K raw iecczyzny  i do B ielizny . W iadom ość 
p rzy  u licy  Z K te j , pod  N r. 1 495, w m iesz k an iu  p o d  N r. 11 .

(12,430.)

Potrzebny jest Oczeń,
w w ieku  la t  14 do 15, k tó ry b y  u k o ń c z y ł p rzynajm nie j 2 
k lassy  Szk dne, do Z a k ła d u  R zeźb ia rsk ieg o . R odz ice  lub 
O piekunow ie teg o ż  zech cą  się  zg ło s ić  do A rty sty -R zeźb ia - 
r z a  L  M yszkow skiego p o d  N r. 2783, w P a ła c u  b. K arasia .

(12,403 )
M S  składające się 3 3 Pokoi,

i Przedpokoju, na Im piętrze, w  domu pod Nrem  
614B przy ulicy Wierzbowej, jest do wynajęcia od 
dnia Igo Października r. b. Wiadomość w R esta­
uracji. (12236.)

^  Cztery pary Koni,
do u p rzęży , są  do sp rz e d a n ia  w W arszaw sk im  

_ _ _ _ _ _ _ _  Ż an d arm sk im  D yw izjonie. W iadom ość w K an-
ce lla r ji Z an d arm sk ieg o  D yw izjonu, w K o szara ch  M irow skich.

(12315).

Dwa Magle Wiedeńskie, V
są do sprzedania pod Nrem 1521 przy ulicy Ztctej. 
Wiadomość w Maglach. (1 2 3 1 7 .)_____________

W Drukarni Karjera Warszawskiego. — Za pozwoleniem Cenzury Rządowej.


